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PISMO POLSKIEJ PARTII ROBOTNICZEJ 


ROK I. 


MAŁOSTKOWA G 


Kongres P.S.L, — tak zapowiadali 
jego organizatorzy — miał wypowie. 
dzieć się co do stosunku tego stronni- 
ctwa do dalszej współpracy z blokiem 
stronnictw demokratycznych, w szcze. 
gólności co do udziału P.SIL. w bloku 
wyborczym stronnictw  demokratycz. 
nych. Stąd zainteresowanie, jakie bu. 
dziły obrady Kongresu P.S.L. 

Ale tych, którzy łudzili że przy. 
wódcy P.S,L. potrafią wznieść się po- 
nad interesy swego kramiku partyjnego 
i zająć stanowisko zgodne z interesem 
całego Państwa, tego czekało rozczaro- 
wanie, 

W tej najistotniejszej sprawie Kon- 
gres odroczył decyzję do czasu zwoła. 
nia nowego, tym razem Nadzwyczajne- 
go Kongresu P.S.L., lub do decyzji Ra. 
dy Naczelnej P.S.L. 

Jeśli przyjąć za dobrą monete zape- 
wnienia przywódców PSL., którzy wszy 
stkie swe wysiłki krasomówcze skupi- 
lina tym, aby dowodzić, że pomiędzy 
PSL. a blokiem stronnictw demokra- 
tycznych nie ma zasadniczych różnic, 
powstaje pytanie, czym podyktowane 
były uchwały Kongresu odraczające de- 
cyzję w sprawach taktyki wyborczej, 
Odpowiedź usiłuje dać wicepremier 
Mikołajczyk: „Różnica jest w tym, — 
mówi pan Mikołajczyk — że — jak po- 
wiedziałem stosunek 51 przedstawi. 
cieli PSL w KRN do 440 to istotnie za 
duża różnica, 

A więc rzekomo jedyną różnicą, 
dla której PSL. nie wypowiedział się 
za blokiem wyborczym, jest sprawa 
liczby mandatów. 

Przywódcy PSL. jeśli wierzyć ich 
słowom prowadzą więc tylko mało- 
stkową grę o mandaty i fotele, wyka. 
zując tym samym, że nie potrafia posta. 
wić interesów narodu i państwa ponad 
maleńkie interesiki partyjne. | 

Tak przynajmniej wygładałyby 
sprawy, jeśliby wierzyć słowom przy- 
wódców PSL., wypowiedzianym na 
ostatnim Kongresie. 

Ale czyżby istotnie jedynym powo- 
dem, dla którego Kongres PSL, nie wy- 
powiedział za blokiem wyborczym 
stronnictw domokratvcznych bryt tot 
nie tylko i wyłącznie sprawa liczby 
mandatów? 

Niewątpliwie nie, Za ta małostko. 
wa gra o mandaty i fotele krvja sie 
i inne rozbieżności, o których przywód- 
cy PST, woleli głośno nie mówić. Dość 
przytoczyć wniosek posła Rorusław- 
©. który domagał sie na Koar"re- 
sie PSL zniesienia Min 
pieczeństwa, abv zrozumieć o co ETA 
dzi. Idzie o to, abv nozkawić władze 
Judu polskiego tego ramienia. które bro 
ni tej władzy wobec hojówek reakcyj. 
nych, opłacanych przez wywłaszezo. 
nych: ebszarników i kanitelistów oraz 
obce asenturv szpiegowskie. 

Wydaje się, że nie bedziemy dale- 
cy od prawdy, gdy stwierdzimy, że prze 
ciwnicy bloku wyborczego stronnictw 


demokratvcznych snośród n="-wódców 
P.SI.L. sa jednocześnie politycznymi 
przec'enikami tej Polski, która powsta. 


ła 2? lipea 1944 roku. 
ciwnikami tei Polski 
pu ziemie. którą zlikwidowała obszarni- 
ków, unsrodowiła wielki i średni prz 
` która przywiodła do władz, 
dzi pracy: robotników, inteli. 
r polskich. 

ska Partia Robotnicza, po- 
e Polska Partia Socjalistycz: 
na, Stronnictwo Ludowe oraz Stronni- 
ctwo Demokratyczne zgodnie stanęły 


Że są oni prze- 
która dała chło. 


ie 


chanów. 


ŁÓDŹ, PIĄTEK, 25 STYCZNIA 1946 R. 


na stanowisku. że w sytuacji, w jakiej 
znajduje się dzisiaj Polska, utworzenie 
bloku wyborczego stronnictw demokra- 
tycznych jest koniecznością państwową, 
to nie dlatego, że obawiają się zwycię. 
stwa tej czy innej partii. 

My nie prowadzimy gry ani o man- 
daty, ani o fotele, My mówimy otwar- 


OOOO TY 


cie, że dziś najważniejszą rzeczą jest 
odbudować Polskę z ruin, zagospoda- 


rować ziemie zachodnie, usunąć nędzę, |kontynuować 


stworzyć dla 


dostatek. I temu celowi podporządko- 


wujemy interesy partyjne, uważając, że | trafi tę gre należycie ocenić. 


akcja wyborcza powinna mieć za zada. 
nie mobilizację całego narodu na wy- 
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konanie tych wielkich zadań. 
Jeśli niektórzy przywódcy PSL ch 
swoją hazardową gre lo» 


wszystkich ludzi pracy |sami Polski — jest to ich sprawa. Nie 
wątpimy, że społeczeństwo polskie pa- 
Zreszią 


hazard nie zawsze popłaca. 
Edward Uzdański 
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Komisja kontroli energii atomowej 


uchwalena jednomyślnie przez zgromadzenie ONZ 


LONDYN (PAP). Agencja Reutera donosi,| po jednogłośnym przyjęcia sprawozdania ko. 
że rezolucja o utworzeniu komisii do spzaw | misji administracyjno-budżetowej w sprawie po- 
energii atomowej została jednomyślnie uchwa- | borów sekretarza generalnego. 


lona przez generalne zgromadzenie. Głosowano 
za pomocą podniesienia ręki, Przewodniczący, 
belgijski minister spraw zagranicznych Spaak 


oświadczył: „47 państw wyraziło swoją zgodę | c20 
na utworzenie komisji, która uczyni tajemnicę rodów. ZI 


ji atomowej dostępną dla całego świata.” 


Posiedzenie zgromadzenia zostało zakończone | mowej, Mi 
e 


Nowy rząd 


utworzenyv zostanie 
PARYŻ (PAP). W czwartek w godzi- 
nach popołudniowych odbyło się spotka- 
nie pomiędzy nowym premierem francu- li 
skim Feliksem Gowin a generałem de 


PRZEMÓWIENIE BYRNESA. 


LONDYN. (PAP), Minister spraw zagrani- 
ych Stanów Zjednoczonych James Byrnes 
wygłosi na „plenarnej sesji Zgromadzenia Na- 
czónych przemówienie w. spra- 
a komisji kontroli energii ato- 


ster Byrnes. oświadczył m, inn: 
MMM rrr 


wie RY 


francuski 


PORE r 
w dnih iutrzeiszym 

Gaulle. Przed właniem się do Marly le 
Roi, siedziby generała de Gaulle, premier 
| Gowin oświadczył przedstawicielom prasy, 
że nowy rząd nie zostanie utworzony przed 


DZIEC 


Już od poniedziałku dn. 28 bm rozpe- 
czynamy wymianę kuponów premiowych 
na losy, uprawniające do wzięcia udziału 
w losowaniu. 

Wymiana kuponów trwać będzie 5 dni 
ti. od piątku dnia 1 lutego rb. włacz ie i 
będzie się odbywać od godziny 9-ej r: 
no do 5-ei po południu w gmachu Ce 
tralnego Robotniczego Domu Kultury prz 
uł. Płatekowskiej 243. Zaznaczamy, że 
tym razem w lokalu redakcji „Głosu R 
botniczego” nie będzie wymiany kupo 
a Jedynie pod wyżej wskazanym adreser 


Prosimy wszystkie dzieci, które zbie 


rały kupony premiowe, aby dla szybsz 
go załatwienia wymi: 
ne kupony w kolejn 
kuszu papieru i um 
imię i nazwisko oraz dokładny adres za- 
mieszkania. 

Uprzedzamy. że ponieważ 
dajemy wyjątkowo dlugi termin wym 
ny kuponów, bo aż 5 dni, wszystkie dzie- 
ci zdążą dokonać wymiany. Żadne spóź: 
ne zgłoszenia i reklamacje po I lutym 
nie będą uwz: y dzi 
zamieszkałe poza Łod: tórych. 
kowych wypad 
termin o ieden dzień. 

W sobotę, dn. 2 lutego r», odb: 
losowanie w obecności 
której wejdą przedstawi 
stwa, Kuratorium, oraz d: 

Wyniki losowania zostaną niezwłocznie 
opublikowane w „Głosie Robotniczym”. 

W poniedżiałek, dnia 4 lutego rb., roz- 
nie się wydawanie nagród w połącze 
niu z przedstawieniem Teatru Kukietek, 
które będzie odbywać się również w gm: 
chu Centralnego Robotu 


UV 


Aka premiowa „Głosu R 


tury przy ul. Piotrkowskiej 243. 


piątkiem. 
A GA? 
Robatniczego” 


Porządek ustalamy następ 
dziennie będą dwa przedstawienia: I-sze 
o godz. ł po południu, M-gie 0. godz. 
0 po ga iu Każde przedstawienie 
Jawaniem nagróń, 


obec no: 


bee przestaw 
koleina 


w pomedzi 


ti. 


w 
„0 
Fu pierwsze przed- 


tel 


c Wa dzieci posładających lo- 
i od 1 do 
ób moża się pomieścić na 
edstaw'eniz wraz Z roz- 


: nez 


drm noeród — o godz. 2.39 po potud- 
niy — od rutoru 1709 do mapero: 2400 
i dnia tak samo dła dalszych 


1200 na każdym przedsta- 
i wszystkie dzieci 
lasy nie otrzy nagród. 
„Głosie Rabotuóczym* bę 


żony Progtaiń na dzień nasię- 
l kie dalsze numery bio- 
į z wynikami z dnia po- 


wszystkie dzieci o uważne 
3 go ogło- 

wanie się do podanego po- 
dyn we własnym interesie, dla uniknię- 


cpotrzebnego tłoku i straty czasu. 


a i o stos: 


anie nagród z ak- 
ego" od- 
się ber w loka Centralnogo 
czego Doniu Kultury przy ul. Piotr 
243. 

Przestrzegaicie 
wskazówek- 


uważnie tych 
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„Pragnę złożyć krótkie oświadczenie w celu 
poparcia sprawozdania złożonego generalnemu 
zgromadzeniu przez komisję spraw  politycz- 
nych i bezpieczeństwa. Narody zjednoczyły 
w czasie wojny w celu obrony wolności, 
cnie muszą one w dalszym ciagu pozostać 
ad noczone w celu obrony wspólnego pokoju. 
ygraliśmy wojnę przeciwko agresji i ty- 
rani, walcząc razem. Obecnie musimy zbudo- 
wać pokój pracując razem. Sprawozdanie 
przedstawione” przez komisję spraw politycz- 
nych i bezpieczeństwa wzywa nas do utwo- 
rzemia komisji, która badać będzie z punktu 
widzenia międzynarodowej kontroli problemy 
powstałe na skutek odkrycia energii atomowej 
i innych środków, powodujących masowe 
zniszczenie. Sprawomdanie to wzywa nas, abyś. 
my znaleźli droge, która pozwoli nam ta nży- 
cie naszej wiedzy dla dobra ludzkości, Wie. 
dza nie może być moopofizowana przez žad 
ne państwo, Odkrycie energii utomoweł, tak 
jak i inne wielkie odkrycia naukowe oparte 
jest na dawniejszych odkryciach i badaniach 
różnych wybitnych umysłów w różnych kra- 
jach, W wielu krajach uczeni robili doświad: 
czenia na polu energii atomowej, jeszcze za- 
mim wojna wybuchła, Stany Zjednoczone, 
Wielka Brytania i Kanada poczyniły wielkie 
postępy w tei dziedzinie. Stany Zjednoczone 
kosztem 2 miliardów dolarów posunęly bada- 
mia tak daleko, iż mogły zapewnić wolność 
narodom, które o nią walczy 
Problemy, które wyłoniły się na skutek od- 
krycia energii atomowej i innych sił, wywołu- 
jacych masowe zniszczenie, nie mogą być roze 
wiązane przez jedno państwo, Odpowiedziat- 
ność ciąży na wszystkich państwach. Musimy 
zrozumieć, że w obecnym atomowym wieku 
w naszym wspólnym interesie leży obrona 
pokoju i usunięcia możliwość konfliktów. 
Sprawa pokoju wymaga wspólnego działania. 
Energia atomowa musi być użyta din do- 
bra ludzkości, a nie dla jej zniszczeni. 
my bać o to, aby traktaty z państwami - 
re nie ze swe! woli znalazły się po stronie 
państw osi, zostały jak najszybciej zawarte. a 
wojsk: Musimy zaczać 


prav nadzieję. że zgromadze- 
nie generalne rezolucję, która mit 
przedłożono. Ma że komisia kön- 
troli energii atomowej zacznie wkrótce praco- 
wać nad swoimi zadaniami. Wałczylłśmy ta- 


za wolność, teraz musimy się starać ok 
ymi tej wolności, którą zdobyliśmy 


KRETARZ STANU BYRNES OPUSCJŁ 
WIELKĄ BRYTANIE 
LONDYN. (PAP), We czwartek w godzi- 
nach popołudniowych sekrotarz stanu Byrnes 
opuścił Londyn, aby powrócić do Stanów Zfe- 
dnoczonych. 
oswaja 


Faszyści we Włoszech Nziałaią 


RZYM (BAP). Agencja „Ansa” donosi 
w mieście Vicenza policia wykryła po 
organizację faszystowska.: noszacą nazwe . 
deci Vicenzy”. Organizacia ta otrzymywała roz- 
kazy i instrukcje z Mediolanu, zostala o 
prawdopodobnie założona b. se 
partii faszystowi sie iego kr 
kiego pobytu w lezionych nez 


wolnienia osadzonech tayn fas 
wano 16 przywódców t 

z nich pozyzasli się, że dokony 
ażeby zdobyć środki na cele o 
"W Pecco are: 
ków organi 
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ft OS ROBOTNICZY 


W amerga po wojnie 


derzy zgarniają miliardy 


Milionom robotników grozj bezrobocie i niedostatek 


NEW YORK, w styczniu 1946 r. 

Kiedy Amerykanie ponieśli klęskę w Pearl 
Harbour prez. Roosevelt, wzywaląc naród do 
wysiłków, do ci walki i zmagań—oświad- 
czył w jednym ze swych przemówień, że z o- 
becnej wojny nikt nie będzie ciągnął zysków 
pieniężnych, W kilka lat później następca jego, 
prez Truman, uroczyście oświadczył, że Ame- 
ryka nie walczy poto, aby tworzyć milionerów. 

A dzisiaj, kiedy zamilkły armaty, kiedy za- 
panował pokój na ziemi, nigdzie indziej, jeno 
w „Wall Street Journal” czytamy, że „kasy 
większej części wielkich korporayj w kraju są 
zapchane gotówką i papierami wartościowymi”. 


RACHUNEK ZYSKÓW I STRAT 

Dzisiaj rachunek zysków i strat jest prosty 

1 jasny. 260 tys. Amerykanów padło w woj- 
nie, 35.000 zaginęło bez wieści, rannych było 
651 tys. W gołówce wojna kosztowała Amery- 
kę około 336 bilionów dolarów. Z tytułu kosz- 
tów prowadzenia wojny przypada na głowę lu- 
dności w Stanach Ziednoczonych kwota 2.551 
dol. Ale o ile po pierwszej wojnie światowej 
powstało 22.000 milionerów, to obecnie, po 
drugiej wojnie światowej powstali bilionerzy. 

O ile po pierwszej wojnie światowej „czy- 
sto” zyski wielkich korporacyj wynosiły 28,5 
bilionów dolarów, to w drugiej wojnie świato- 
wej, pomimo wielkich podatków, wynosiły one 
56 bilionów dolarów, czyli 2 razy więcej, Ta- 
kie cyfry podaje postępowy kongresman wa- 
szyngtoński, John M Kophce. 

Zyski wielkich korporacyi w dziedzinie spo- 
żywczej wzrosły w 1944 r. w porównaniu z 0« 
statnimi trzema latami przedwojennymi o 150%. 
Zyski trustów węglowych wstosły w tym sa- 
mym czasle o 159 proc, w branży żelaznej i 
stalowej — o 252 proc, w branży mięsnej — 
o 271 proc, w branży odzieżowej I bieliźnia- 
nej — o 280 proc, przy produkcii części kole- 
jowych — o 318 proc, przy produkcji narzę- 
dzi — o 360 proc, przy produkcji zaś maszyn 
i części elektrycznych o 399 proc. 

Ale to jeszcze nie wszystko. W dziedzinie 
produkcji, niezbędnej dla prowadzenia wojny, 
różnica pomiędzy zyskami przedwolennymi a 
dochodami z 1944 r. jest znacznie wyższa. 

I tak: przy produkcii elektrycznych maszyn 
dla celów wojennych zyski łe wzrosły o 434 
proc, w mantfakturze — o 522 proc, w brans- 
porcie — o 658 proc, w produkcji aparatów 
elektrycznych — o 722 proc, w produkcii wys 
robów drzewnych — o 1.064 proc, w produk- 
cji samochodów i ich części — o 1.636 proc., 
w produkcji turbin — o 2.431 proc. 

To nie jest błąd drukarski, ani przeoczenia. 
Po prostu: dwa tysiące czterysta trzydzieści je- 
den procent. 

Rzecz jasna, że po tym wielkim oktesie pro- 
speriły, po tak rentownej woinie wielkie korpo- 
racje, wielcy kapitaliści nie mają zamiaru re- 


swych zysków. Dlatego też tak gwałtownym 
jest problem zatrudnienia bezrobotnych, dlate- 
go też wszystkie szpalty pism są zawalone at. 
tykułami na temat pracy dla 60 milionów ludzi. 


LIST W KIESZENI POLEGŁEGO 
Przed dwoma laty, po jednej z krwawych 


ju i zagranicą, Wymaga ono utrzymania słanu 
wielkiej produkcji, wielkiego wysiłku, i to we 
wszystkich dziedzinach, począwszy od artyku- 
łów spożywczych, kończąc na produkcji aut 


| i budowie domów. 


Brak jest w Ameryce mieszkań. Daje się to 
szczególnie odczuć po powrocie zdemobilizo- 


walk, prowadzonych przez Amerykanów z Ja-, wanych” żołnierzy. 


pończykami o utrzymanie ważnego punktu 
strategicznego, kiedy przysłąpiono do grzeba- 
nia tych, którzy w walce tej życie oddali, zna- 
leziono w kieszeni młodego żołnierza list do 
Henry Wallacea, ówczesnego prezydenta Sła- 
nów Zjednoczonych. W liście tym Wallace pi- 
sał o celach woiny, o konieczności rozbicia a- 
gresorów | wprowadzenia pokoju na świecie, 
o wolności i równości. A pojem, poruszając 
zagadnienie natury społecznej i ekonomicznej, 
mówił o konieczności znalezienia zatrudnienia, 
znalezienia pracy dla wszystkich. Muszą ją o- 
trzymać wszyscy, Mężczyźni i kobiety, na pół. 
nocy i południu na wschodzie į zachodzie 
Stanów, wszyscy muszą otrzymać zajęcie —, 
job”. 

Zanim Ameryka przystąpiła do wojny przed 
pięcioma laty, było w Słanach Zjednoczonych 
45 milionów zatrudniońych mężczyzn i kobiet, 
10 milj. znajdowało się poza procesem produk- 
cji, 10 milj. było bezrobotnych, W latach woj- 
ny zatrudnionych było około 53 milj. mężczyzn 
i kobiet, a około 12 milj. znajdowało się w 
służbie wojskowej. Nie było zagadnienia bezro- 
bocia. W produkcji wojennej zatrudniono wszy- 
stkich. Wtedy to prez. Roosevelt obliczył, że 
po wojnie Ameryka będzie musiała znaleźć za. 
trudnłenie co najmniej dla 60 milj. mężczyzn 
i kobiet w miastach i na fermach, w fabrykach 
| kopalniach. 


PRZEDE WSZYSTKIM ZYSKI 
Zapotrzebowanie na cały szereg artykułów 
jest obecnie kolosalne. Jest ono wiełkie w kra- 


Zwrot mien a 


Pole do pracy jest. Możliwości zateudnienia 
zdolnych do pracy istnieją. Ale nie leży to w 
interesie reakcyjnych sił kapitalistycznych, któ- 
re mają przede wszystkim na względzie zabez- 
pieczenie dla siebie wielkich zysków, uzyskanie 
możliwości płacenia niskich sławek dla robot- 
ników i sprzedaży towarów według cen mono- 
polistycznych. 


WALKA O BYT 

Dlatego też Ameryka weszła w okres silnych 
walk strajkowych. Pod przewodnictwem pre- 
zesa CO Phillipa Murray odbywa się obecnie 
konferencja w Waszyngtonie, na której są oma- 
wiane sprawy kontynuowania straiku 200 tys. 
robotników zakładów General Motors, rozpo- 
częcia w dniu 14 stycznia strajku 800 tys. ro- 
botników w stalowniach, oznaczenia terminu 
strajku 500 tys. robotników w General Motors, 
Westinghouse, kontynuowania strajku 14.000 
rob. w zakładach szklanych w Liby.Owens— 
Ford i Pittsburgh Plate Glass Co. 

"Młody żołnierz, który padł na froncie ja- 
pońskim z listem Wallace'a w kieszeni, wierzył 
w pracę dla wszystkich, Wierzyły w to również 
miliony innych żołnierzy. Nie wszyscy z nich 
padli, nie wszyscy z nich oddali swe życie. 
I walkę o te zasady prowadzą obecnie nie na 
obcych polach bitew, ale we własnym kraju, 
nie na obcych ziemiach, ale na swym własnym 
terytorium, nie z obcym wrogiem, ale ze swą 
własną, rodzimą reakcją. 

Jan Górski 

„Głos Ludu”) 


a eh A 


podczas okupacji hitlerowskiej 


LONDYN (PAP), A, 


gencja Reutera donosi, 
że na ostatnim posiedzeniu Sojuszniczej Rady. 
Kontroli zostały omówione zasady, według 
których ma nastąpić zwrot zagrabionej przez 
Niemców własności sojuszników w czasie oku. 


Zamknięcie kopalń węgla 
w Ameryce 
NOWY JORK (PAP) Agencja Reutera 
donosi, że na skutek strajku w przemyśle stalo- 
wym zamknięto w Stanach Pensylwania, zach. 
Wirginia 1 Alabama, przeszło 50 kopalń, wobec 
czego dalsze 14 tysięcy robotników zostało bez 


zygnować ze swych korzyści i pomniejszać 


pracy. 


Władysław Pawlak Pawlak 


E Łódź w latach $rozy 


owieść z życia robotników tódzkich w okresie okupacji) 
skakają, | 


— Nie, ale Niemcy 
cieszą się, że... 

— Przed śmiercią... 

— No? 

— Wcale nie podają, źe zdobyli Moskwę, a 
tylko ile Sowietom broni zniszczyli, 1 nie tyl- 
ko, że Moskwy nie wzięli lecz cofnęli się. Ar- 
mia Czerwona zajęła Jelnię... 


aż do góry 


— Jelnię, pan mówi — Juszczak utrwalał 
nazwę w pamięci, by w fabryce wyciągnąć 
mapę z zanadrza i miejscowość odszukać, 

— Tak, Jelnię... 

— Panie Kurpik, a to mnie pan uradował, 
co za szczęście że pana spotkałem, myślałem 
że Moskwę wzięli i wieczna niewola nas, cze- 
ka, Panie Kurpik Sowiety to nasze życie, póki 
oni walczą, póty możemy miec nadzieję, gdy- 
by oni przegrali to I my zginiemy i oni jedni 
mogą nas wyswobodzić, 


— t wyswobodzą, chociaż im ciężko i 
różnie jes: być może. Człowiek, psiakrew, 
zamiast im} pomagać to idzie na całą noc hą 
szwabów terać, 


— Kto chcialby na nich robić — Juszczak 
rozej zal się — Pan jle ja materiału 
ję. samej wody ile w.„śluie wypuszcze 


— Cóż z tego? 
— jakto Co? 


— My powinniśmy to inaczej robić, 

— jak? — Juszczak znowu się rozejrzał — 
Wie pan, ja już nieraz rozglądałem się za jaką 
organizacją do której mógłbym wstąpić... 

— I wstąpilby pan? 

— Wstąpiłbym, 

— Ja mogę pana wciągnąć do takiej orga- 
mizacji. 

— Kiedy? 

— Dzisiaj, 

— Dobrze. 


jak do fabryki zajdziemy. 


Szli i rozmawiali, Franuś zapoznawał Jusz- 
cząka z celami i pracą organizacji na terenie 
„Zeligarnu”. 

— Obecnie naszym zadaniem jest zahamo- 
wanie produkcji sztucznej wełny; w tym celu 
nasi ludzie na wszystkich oddziałach robią co 
tylko mogą by lanital wychodził jak najgor- 
szy. Mamy już tyle ludzi, że na kasdym od- 
dziale i na każdej zmianie sabotujemy i Niem- 
cy nie mogą się połapać dlaczego produkcja 
coraz gorsza. 

Zaszli do fabryki. Franuś pokręcił się tu i 
ówdzie i skupił wokół siebie kilku robotni- 
ków, pomówił z nimi i ci abjaśn i |uszczaka 
co i jak ma robić 


y ta ; ua oddział 


wS adale 
mieszadeł, na którym robit. edi na drugie 


zostan 


pacji, "Zywrócone 
znajdowały się w 
su okupacji, p 
przez nieprzyjaciela. Zwrócone 
przedmioty wyprodukowane pod 
zabrane siłą przez nięprz iwiactela, 
własność, któtej, wl 
È zostanie zwr 
kodowań niemieckich, K 
beonwch granie R; 

emców, wyd 


tana również 
as okupacii i 
Zrabowana 
c można od- 
»m jako część 
ansportu w 
zy musi być po- 
i} poniesione 
ptzi 


kry! 
granica 
Sowane pi 
zwrotu zrabow. 


dę Kontroli w porozwmie- 
w którym prabież zo- 


niu z adem państw 
stala dokonana. 


napuścić wody na nową partię, 

Zeljera ani żadnego z robotników tutaj 
bylo. 

Franuś spojrzał na receptę: 
wody było zadysponowane. 

— Puszczę 2500 
niech mnią więcej 


1800 litrów 


- rzeki sam dò siebie 


Woda zeszła. Przyszedł Zeller, robotnik 
Niemiec, 

— Napuściłeś Kurpik wody? — pytał: 

— Tak, 


— To teraz możemy naważyć kazeinę? 

Wziął worki, a Franuś wózek i pojechał 
pod bunkier z kńzeiną, 

— Spać się chce, psiakrew — Zeller kla): 

— To idź, prześpij się... 

— A kto będzie robil? . 

— Ja za ciebie zrobię. 

— Dasż sam radę? 


Zeller dał się namówć, 
noc w tym tygodniu. 
Franuś słuchał i gdy Zeller zeszedł o pię- 


robili już czwartą 


Otworzył bunkier i nie ważąć kazcinę na. 
sypał na oko, 


piętro gdzie był zbiornik, by odkręcić krany i 


Odmierzył tug, 


Nr_25 


Uchwały włoskiej partii 
socjalistycznej 


10 stycznia zakończyło się plenum Komi- 
tetu Centralnego Włoskiej Partii Socjalistycz- 
nej, 

Większością 20 głosów przeciw 4 plenum 
uchwaliło rezolucję, wypowiadając 

ciw blokowi z innymi partiami w nadchodzą- 
cych wyborach municypalnych w wypadku, 
kiedy zawarcie bloku z komunistami nie będzie 
możliwe, 


W specjalnej rezolucji plenum potępia 
uchwałę Federacji Młodzieżowej Partii Socji 
listycznej o zerwaniu z „Frontem Młodzieży" 
i żąda unieważnienia tej uchwały. 

Prasa ocenia uchwały plenum jako zwyci 
stwo zwolenników zjednoczenia partii socjali- 
stycznej z komtrmistyczną, 

Plenum postanowiło zwołać 
socjalistycznej 
1946 roku, 


zjazd partii 
w czasie od 3 do 7 kwietnia 


== 


Wieści z całego kraju 


LIKWIDACJA BAND 

Komenda Wojewódzka Milicji Obywatel- 
skiej w Kielcach, przy pomocy kompanii ope- 
racyjnej i kursu dla szeregowych dokonała 
obławy na bandytów, grasujących na terenie 
Łagowa pow. Opatów, W wyniku akcji uję« 
to 64 osoby, oskarżone o dokonywanie napa- 
dów z bronią w ręku, 


ZJAZD CHEMIKÓW W GLIWICACH 

Ostatnio odbył się w Gliwicach zjazd che- 
mików zjednoczenia przemysłu nieorganiczne- 
go i ziednoczenia przemysłu nawozów sztucz. 
nych, który poruszył zadania, stojące przed 
chemią w Polsce i zajął się usprawnieniem tych 
gałęzi produkcji. Na zjazd przybył wicemini. 
ster Przemysłu Rumiński, który dokonał prze- 
glądu proditkcji i koniecznych inwestycji oraz 
wygłosił programowe przemówienie. Ze zjaz- 
dem połączono otwarcie świetlicy zjednoczenia, 


WYDOBYCIE WRAKU W GDYNI PRZY 
POMOCY NURKÓW RADZIECKICH 
Prace nurków radzieckich w Gdyni nad wy. 

dobyciem wraku w porcie gdyńskim, leżącego 

na dnie przy nadbrzerzu duńskim, są na ukoń. 
czeniu. Wrak został przy pomocy pontonów 

I lin na blokach podniesiony 2 dna. Zostanie 

on przyholowany do stoczni polskich i wyre- 

montowany, po czym oddany da użytku poł. 
skiej żeglugi, 


„POZNA 


u 


" | „ŚLĄSK” W PORCIR 
GDYŃSKIM 
Do portu gdyńskiego przybyły dwa polskie 


statki „śląsko z ładunkiem 526 ton darów UN 
RRA o: który przywiózł na swym 
nokładzie 2.615 ton rudy żelaznej ze 
Sz Po EASi statek „Poznań” od. 
plvni transportem wegla do Danii, zaś 
„Ślęsk”, obsługujący linię żeglugową Gdynia— 


Full odolynie da Anglii. 


SKAZANIE POLAKOŻERCY 
„ Specjalny Sąd Karny na sesji wyjazdowej w 
Czela rozpatrywał sprawę 48-letniego Pawła 
Hermana, narodowości niemieckiej, który od 
1940 do 1945 roku, jako urzędnik miejskiej ko- 
misji wysiedleń i członek NSDAP spowo= 
dował wyrzucenie z Czeladzi wielu Polaków, 
kierując ich wraz z rodzinami na roboty przy» 
musowe do Rzeszy, W wyniku rozprawy Her- 
man został skazany na 12 lat więzieni. 


Patrzył na receptę, . 
— Czterysta kilo zapisali, głupie szwaby 
nie wiedzą, że kazeina taka trudna i taka dro- 


ga, ja muszę za nich oszczędzać, trzysta 
pięćdziesiąt kilo dosyć. 
Spuścił kazeine po pochylni, z drugiego 


piętra na pierwsze, odmierzał lug i znowu pa. 
trzy! na receptę. 

— 105 litrów — 
dzieścja, lepiej kaze! 

— Co on taki brudny? Trzeba wypiścić do 
Fani walna byłaby siwa, a nie biała. Od. 
kręcił kurek | wypuścił lug do kanału, Odmie- 
rzył drugi, a że nie zakręci} kurka więc i teraz 
splyngł do ścieków fabrycznych. 

— O, psiakrew — zaklął — prawie trzysta 
litrów lugu zmarnowałem.. Czlowiek wcale 
nie ma pamięci, 

Teraz odmierzył 120 litrów i wlał da mie- 


dam sło dwa- 


— Dam., Idź na pierwsze piętro, jest tam | Szadła, 

dziura między workami, tam nikt cię nie Tak pracował co dzień i tak pracowali inni, 

znajdzie, Niemcy nie wiedzieli co się dzieje, miast 
— Poszedlbym, tylko czy ty dasz r miękkiego włókna wychodziły twarde ze- 
— Dam, dam, a po pó ty będzi schnięte kości i rosły góry odpadków. 

bił a ja się prześpię. Powiększyli ilość robotników, a przede 


wszystkim ilość dozoru lecz produkcja pozo- 
stawała beż zmiań, 
Zjeżdżały różne komisje 


na caie tygodnie, 


tro niżej i słychać było, że ułożył sę do spa. |doktorzy specjaliści chemii, badali, robili jak 
nia, Franuś odjechal pod inny bunkier. najdokladniejsze analizy — bezskutecznie, 

— Tam, za mało kazejny — rzekł — za| Wreszcie zarżądzili remont. Fabryka sta- 
prędko by wyszła, w tym jest więcej nela na kilka tygodni: Czyścili wszystkie ma. 


szyny, miry, wprowadzali nowe urządzenia, 
sprowadzili źwieżą kazeinę i dopiero puśali 
fabrykę w ruck, 


(= ROBOTNICZY 


sr a 


MY ROZUMIEMY CO TO ZNACZY WSPÓŁPRACA 


Rozmowa z sekretarzem dzielnicy PPR tow. Lewan 


y 


= 


owskim i przewodniczą- 


cym dzielncy PPS Sródmieście Prawa tow. Sobczykiem 


Rozmowa. z sekretarzem dzielnicy rzy kół dzielnicowych PPR i PPS 
PPR. i przewodniczącym dzielnicy PPS, — O, my o tym już dawno 
Śródmieście Prawa, my — brzmi chóralna odpowiedź 

— Hallo — tu dzielnica PPR Śród- |gotowujemy taką konferencję, najpó: 
miejska Prawa. niej odbędzie się po 1 lutego. 

— Czy zastałem tow, Lewando — Czy wasza komisja porozumiewa 
weza zbiera się regularnie? 

— Na ogół tak odpowiada 
Sobczyk. — My wiemy, że PPR to 
jsza bratnia organizacja, że na naszych | 
obydwu partiach spoczywa odpowiedział 
ność za losy demokracji w Polsce. 

A tow. Lewandowski dodaje — my 
zresztą często nie czekamy na zebranie, 
żeby nasze sprawy uzgadniać. Ot. dziś 
na przykład miałem do tow. Sobczyka 
szerej spraw, przyszedłem i załatwiłem 
wszystko w nailenszej zgodzie, 

— Czy i na'terenie poszczególnych 
fabryl tak dobrze układa się współ. 
praca? 

Wiecie towarzyszko 
Sobczyk my się staramy uświada 
miać. członków naszej partii że osiągnąć 
cele możemy tvlko poprzez bra 


e 
go. 


tow. 


mówi tow. 


'tym. czy- dany towarzysz nadaje 


| 


| wśród robotni 


|my my, z dzielnicy PPR i z 


radnego, a decydują jego kwalifikacje, 
popularność, zaufanie, jakim cieszy się 
ków. 

— A zdarzają się też fakty odwrotn 
w Radzie jest większość  peperow- 
sów a przewodniczący pepesowiec 
dodaje tow. Lewandowski. Dam wam 
|przykład: w fabryce Daubego toczył się 
spór, kto ma być kierownikiem świet. 
licy —peperowiec czy pepesowiec. I „nu. 
szę przyznać, że członkowie naszego ko- 
ła PPR mieli niesłuszne stanowisko, kie 
rowali się niezdrową ambicj. 


PPS — rozpatrzyliśmy sprawę, Ok 


jło się, że tow. z PPS ma lepsze kwali- 


fikacje. I wobec tego tow. Domaniuk z 
PPS został kierownikiem świetlicv. 

— A jeśli chodzi o propagano 
robicie wspólne akcje propagandowe? 
S: akcji przeprowadzamy 
mówi tow. Sobczyk, czego 
wspólnie przeprowadzone 
abrykach po sesji KRN. po 


wspólni 
przykładem 
masówki w 


a współpracę z PPR. uchwaleniu ustawy o. unarodowieniu 
— [często — stwierdza tow. Le. |orzemysłu. 

wandowski urządzane są wspólne z — Ale poza tym — uzupełnia tow. 

brania kół fabrycznych, tak na przykład | Sobczyk obie nasze partie przeprow 

ostatnio takie zebranie odbyło się w fir- dzają osobno akcję werbunkows. I 
toto Korecki |mie Herszenberg 1 Halberstadt. ma- |wierzcie mi towarzyszko — my się 
Tow. SOBCZYK wiano tam sprawę zwalczania kradzieży szczerze cieszymy. że rosną szeregi PPR, 
iniczący dzielnicy PPS i wyłoniono mieszaną peperowsko.pepe- bo wiemy PPR wychowuje rohotni. 


Śródmieście—Prawa sowska komisję kontroli. 
Co robicie dla podniesienia 
"i produkcji? 

To już wynika poniekąd z pt: 
toczonego przykładu. Prowadzimy al 
uświadamiającą — odpowiada tow. J- 
wandowski. 


w: 


— Nie, nie mia go, wyszedł. Jest 
prawdopodobnie w łokalu dzielnicy PPS 
— Andrzeja 46. 

Pędzę tedy do lokalu PPS. Chcę 
schwytać towarzyszy na gorącym u: 
czynku.. współpracy międzypartyjnej, — A jednocześnie podjęliśmy w: 

I rzeczywiście zastaję tow. Lewan- |nq walke przeciwko kradzież 
dowskiego p żonego w rozmowie z [rzuca tow. Sobe 
tow. Sobczykiem przewodniczącym! - A jak się nrzedstawis współ 
dzielnicy PPR Prawa Śródmiejska, łanie na terenie Rad Zakładowych? 


— Pozwólcie towarzysze, że wam Towarzysze członkowie obu 
przeszkodzę — chciałabym trochę in. partii robotniczych dobrze: współpracu- | czenie, 
formacji zasięgnąć dla ` czytelników ja-ze sobą. 

„Głosu Robotniczego”. | — Sap ady opowiada  tow.| 

— Prosimy, bardzo chętnie. Ty? (Sobczyk e w Radzie wiek: 


ko pamietajcie, o tym, że my fun cjo |now ia pepesowcy, a jednak na 
nariusze pa jesteśmy bardzo eci |wodniczącego Rady wybierają pene: 
— odpowiadają towarzysze, ca, bo nadaje się, bo ogół robotniczy go 

— Chciałabym bardzo wiedzieć, czy szanuje. Tak jest na przykład w fabryce 
nie zamierzacie pójść w ślady tych c tenek na Wólcz . — Myśmy to 
dzielnie, które zorganizowały wspólne |już zrozumieli i innym tłumaczymy, że 
zebranie przewodniczących i sekreta-|nie legitymacja partyjna decyduje o 


JAN SOKOLICZ WROCZYŃSKI. 


Teatr w$śród ruim 


w zniu. 
Piękny, niezapomniany dzień przeżyła Wart- 


wa, w si 


trzymana w złotawym odci 


szawa, až nig cala kulturalna Polska — otwar- | x nin 
cie Państwowego Tenint Polskiego, Po latach a światła ze zrekonstruowaną ornamenta 
okupacji, w któ a a, GG zadowoli najbardziej 


placówką 
hitleryzmu, gdy w ścianach na "szej sali 
znej. rozlegała sie niemczyzna, wśród ru- 
cz, Tgntr Po! rzył znów sM 
je gościnne podwoje, jako pierwszy i najwięk- 


estetę. Ciemno-bordo, zak 
szarą frendzlą kurtyna, dosi zuje 
z kolorytem sali. Widz mimowoli uśmiecha się 
do wygodnych powleczonych szarym zams 
foteli, 


kl otw 


7 ŚM RZA AN A M 
Szy w kraju, tak pod względem artystycznym | foteli, na których przesiedział tyle ni 
(KE arefiitektoniorhsih mnianych wieczorów, 
Nie zmieniło się i foyer, w jak 
Gdy w nader ciężkich warunkach rozpo- | .; „35 KE ASD 
? niej blękitną materią, nad wielkimi lustrami 
częto remont bard zniszczonego gmachu, 
AA p 5 cztery piękne panneaux, przed ące sceny 
ambicją. dyr, Arnolda Szyfmana bylo odbudo- 
ah p kin ul Briad. wojną, | 7 comedia del arte, małowane tempera, p 
ë teatr takim, jakim ed wo 
rd R i =P 19 |utalentowanego malarza Tadeusza Gron 
tela tego dokona $ 
| skiego. Nad drzwiami supraporty svmbolizu 
Dziwne wrażenie ogarnia, gdy się wchodzi | poezje i literaturę, dzielo tegaż artysty. 
lonego utrzymańego w ciepło: | Na otwarcie teatru w pierwsza rocz 


westibufu. 


Zapomina: się o ta- 


n tonie t oswobodzenia War aha atcy 
ich wojnyy 0 ponurych, wypalonych. ulicach, | dzielo Słowackiego , PEC 
którymi szło słę przed chwifą do teatru, Zdaje | nalej i oryginalnej reż GReriy 
się, 2e bylo się tutaj przed tygodniem — przed k 


Dużą zasługą inscenizacji jest szczęśliwe r02- 


kilkoma dniami, wiązanie trudności utrzymania ‘e 

Odnowienie teatru i zrekonstruówanie go |wiska, wymagającego częstych zmian 
w pierwotnej formie z najdrobnii *a tym samym dość częstych, nawet przy 
gółami, można nazwać przesady scenie obrotowej, antraktów, Tu z pomo 
nym dziele tym bardziej, że brakowalo | przyszedi reżyserowi, dekorator Waclaw 


tawowych materi stosując bardzo efektown logiczny 
i system ‘kotar, wiążący poszczególne fragmenty 
vy zdobyć kilka kilogra= | dekoracyjne w zwartą I jednolitą całość 


Ta koncepcja uwypukla cale 
Wenedy” pozwali 
utrzymać nastró 
lodią wierszy 


piękno 
piękn 


dyr, Szyfmanem niepotrzebnych prze 
„ nie śpiąc, pra 


kilkanaście godzin na dobę, powiedziała so- 


O dekoracjach trudno pisać w 


daj działaczy. 


| 
| 


| 


ków na oddanych sprawie 


robatniczej 


Ja j í „EPS od roku 
1935. Śwoją am, ale rozu 
miem co to ć klasy robot 


niczej, 
T my także 
tow. Le 


podchwy- 
my też 
ajlepiej się roz- 
$ miedzy 
nami współzawodnictwo ale szlachet. 
ne. 


Powiedzcia mi jeszcze na 
czy współoraca miedzy w 
nie natra na jakiejś przeszkody 
Jeżeli są przeszkody to na! 

i miecha sie tow. 

cie taka jest str 
| że dzielnie PPS jest wi 
dzielnie naszej partii 


ami 


a, 


I dlatego 


ziałalności naszej dzielnicy jest nie- 
mal 2 razy wiekszy i to jest jedy 
|że trudność we wz: nym 


się”. A innych przes: 


slowach, 
nie 
nemu 

©. czare! 
przytli 


wert me 


soerymenftal| dał 


dzie- 
sitb- 


1 1 melancho 
mionych 


w 


ojczyzny. Wyk | wszystkich ról 
wydobyli bie W gr 
ich częstokroć — przebijalo 

chwila: owala, panow 

te bardzo subtelne rozdźwięki pogię 


ska I 


czej nastrój wido lego uczuc 


p 
t€ 


mierze u 


h) 


winna) 


1 dzie stod: 


, Broniszówna (Roza Weneda) 
erwid), arcydzieło groteski w 
n Włac 


nawet epizody powie- 
ow złączonym 
muzyczna Tade- 
urok przed- 


aktoror 
harmonia 


nym i 


wspólną 
podnosiła 


należy 
i dawnych v 


wy- 
rozkwitu 
esłychane tfu. 


ych cz 


ży 


przyb: 


Rol 


i Sztuki Kruczkowski 


ster Kultury korpus 


ię na |Sobczyk nie ma 


dać — sama 


mi wywiadu 


2 a gólnie 


Tow. 
Sek 


na na 
|czących, 
Wolność! 


kół 


czyć 


Dla czy 
branie ża ok 
y skiej 


Południowej 11 


W czasie 


z 


zego s 


sezonie odbędzie 


Dziękuję towa 
Tow. mni 
ze, żebym obejrzała lokal dzielni. 


H nauc: 


Nadmieniamy 


y w gódzi 


mo urządzenie sceni 
blisko połowę: tej. sumy, 


Zresztą co tu dużo ga 


Sobczy prosi mnie 


ie nowo wyremontowaną 


foto Korecki 
LEWANDOWSKI 
slnicy PPR 


Śródmieście—Prawa, 


je: do zobasze- 

y i przewodni- 
fabrycznych PPR i PPS, 
r. 


Otwarte zebranie Koła Nau- 


lelskiego PPR 
Po e| Partii Ro- 
dniu 27` stycznia 
10 rano, w iókalu 
n (front 1 p.) otwar- 
a zet ie to Fo- 
siell sympa- 


zy pragnęliby 
i celami Koła nauczy- 


ycieli wejście na ze. 
niem legitymacji nauczyciel 


że w lokalu Koła przy ul, 
są zorgamiżwne codzienne 
mach od 16 do 17, 


dyżurów udziela się wszelkich 


iniormech odnośnie działalności Koła. 
Za zarząd Koła (—)J. Jagodziński. 
Timeen EE EE O r ee r o a 
plomatyczny, przedstawiciele partii politycze 
nych, nauki, literatury, sztuki, prasy 1 inni 
W a ę uroczyste dekorowanie 
artystów 1 pracowników krzyżami zasługi, 
którego dokonał prezydent miasta Tołwiński, 
Złote krzyże otrzymali: ` Woje Brydzfński, 
dyr fman i Juliusz Osterwa: srebrne i 
brązowa prótownicj u: Stefan. Martyka, 
Bieliński, Płochocki erka, Nalewajski, Ro- 

| mańczuk, F wski 

Na zakończ suchych cyfr: koszty 
odbudowy wyno olo 6 milionów złotych, 


zne pochłonęło 
Niemcy bowiem nit 


mal zupełnie ogołocili teatr z dekoracji i ko- 


stiumów, maszynerii, urządzeń technicznych, 
| Reszty spustoszenia dokonaly ogromne „zwały 
| muru, sąsiedniego ardowanego gmachu, 
które rungwszy na testr zmiażdżyły tylną jego 


leroby 


pozornie 
rzeba byla dosłówsie kupo- 


ttyniaczą się 


o bibliotexa, której 
procent. ° 


a na pewnu wie- 
pidliczność 
teatru, dyt. 
ana szat 
a na 
yółcześne: Kaz Kor- 

Marii Dąbrowskiej 
l“, Poza tym w bieżąc 

debiut aufotski 


albo imię" 


rza 


m 
Stefana 
Zz wiel- 
ny 20 
erii dyr. 


się 


anoc”, 


(w reży 


cenizacji i róży: 


lut Picrwicka 


Dnia 1 lutego rb, ma nastąpić otwár- 
«ie klubu Związku Literatów przy ul. 
Traugutta 6. Jest to wspaniałą dotacja. 
którą otrzymał Związek Literatów e 
prezydenta mi Łodzi — A 
Klub Literacki będzie niev 
dnym z największych i naj j 
w Łodzi lokali. który „skupi i skoncen- 
truje u siebie całe życie arty: 
literackie. 

Odbywać się tam mają v 
prezy o cha kterze literackim, iak: 

wieczory ysku- 
syine, poranki dla dz ci, wystepy arty. 
stów. wieczory radiowe (zainstalowa. 
ny bedzie mikrofon) ora tepy czoło- 
wych artystów "scenicznych i estrado- 


wych. jak Zelwerowicz, Zimińska, Fogg, 
Elelztorowicz i inni, 


Lokal, który ma otrzymać 
„Cafe-Klub Piekwicka”, skła 
2.ch wielkich sal na parterze, w których 
bedzie się m é kawiarnia, oraz 
regu salek i pokoi na I piętrze, Naibar- 
dziej interesująco zapowiada się właści- 

lokal klubowy na I pietrze, urzą- 
dzony w stylu staroangiclskim, davaso- 
wanym zupełnie do jego nazwy. Ściany 
klubu ozdobione są' freskami, wykona- 
nymi przez znanych artystów.plastyków 
Tomaszewskiego i Szałasa oraz witraża- 
mi z herbami klubu, Na tymże piętrze 
ieścić się będzie biblioteka I czytelnia 
oraz stołówka Zwiazku Jiteratów W 
przyszłości przewidziany jest także te- 
atrzyk literacki. 

Klub ten, który niewątpliwie nie- 
zmiernie ożywi i pobudzi życie artv 
ne i literackie Łodzi i umożliwi =" 

ałalności 7 zkowi Literatć W 
jest ciekawym wydarzeniem w s 
turalnym miasta 


MMO 


nazwę 
a Się Z 


MMM 


ini mm ilera filmowej 


związku z rozbudową kinemato- 
Mi pe iej staje przed nami zased 
nienie sze: kultury filmowej i pod 
niesienia poziomu artyst o, a tym 
samym zagadnienie literatury specjal. 
nej. 

Przed wojną literatury 
kilkoma zaledwie książkami z tej dzie. 
dziny właściwie nie było, literatura zaś 
i docierała do nas bardzo s 
rzesze publiczności 
wały się tygodnikiem , *, któr 
wał kolorowe zdjęcia g d filmowych 
i karmił wiadomościami o sensa ich 
z ich życia oraz różnymi innymi badura- 
mi. Wydawnictwa jednak  noważnego, 
traktującego o sprawach Hinematogra- 
fili we wszystkich dziedzinach życia i 
ajacego då podniesienia kultury fil. 
mowej nie było wcale. 
neuska i niemiecka literatura fil. 
mowa porusza zazadnienła historii kina 
oraz sprawy techniki kinematograficz- 
nej. Najwięcej jednak uwagj tym waż. 
nym sprawom poświęcił, jak dotychczas 
?wiozek Radziecki, który, zgodnie z ten. 
dencją popularyzacji tych: zagadnień. 
prowadzi zakrojoną na wielką skalę ak- 
cję wydawniczą. Akcja ta obejmuje 
wszystkie działy kinematosrafii Ksiażki 
i broszury, poświęcone sztuce przemysłu 


(MM 


takiej, poza 


filmowego, dos a dla wszystkich 
i wydawane są w dużym nakładzie, Pro 
paguje się w nich kino, jako odrebną 
dziedzine sztuki. 

T dziś również nie mamy ` 
swei ndraknej n filmowej, niemn 


jednat. dzieki nnarciu naszej kinemató- 
fii na zasadach planowej sóspoderki 
— t j na zasadach, która obowiazują 
obecnie wszystkie dziedziny przemysłu 
państwowego a spodziewać, 
że sprawa naszej literatury filmowej zo- 
hia równ włeściwie notraktowana. 
Na razie „Film Pólski” organizuje we 
własnym zakresie bibliotekę filmową, 
kor'vletujac ja częściowo literaturą fil- 
mowa sowiecką, niemiecką oraz francus- 
ką i an ą. 

Niezależnie 


możemy 


jednak od tego dnie sie 


ode sv f'lmow 


głaby w spo 


é bi 


j. która mo 
nłar'ty 
naszego 
społeczeństwa z zagadnieniami kinema- 


tografii J. 


h d 


zaznojamiać szerokie r 


G* 0S ROBOTN:CZY 


„ZNKÓCHY UWAGĘ NA MAŁE FABRYKI 


Czesto kuieje tuta’ 


Na ogół w Łodzi współpracą obu 
partii robotniczych jest dobra. Można 
przytoczyć niezliczoną ilość pięknych 
przykładów tej współpracy i dobre re- 
zultaty. Są fabryki jak Buhle, Allart, 
Union Textil, Widzewska Manufaktura, 
gdzie nasi towarzysze rozumiejąc wage 
jedności klasy robotniczej najwię 
ym wysiłkiem przełamali i nadal py 


|łamują wszelkie trudności na drodze d3 


ednolitego front. 

Jed 1akże przeważnie inaczi 
ych fabrykach, na które tow 
rzysze zarówno z komitetów dzielnico- 
wych PPS jak i PPR nie zwracaja uwag 
gdyż jak im sie niesłusznie wydaje 
„fra nie warta świeczki", Ale to jest zu 
pełnie niesłuszne. Jeśli idea jednolite- 
go frontu nie jest wcielona w życie w 
najmniejszym choćby warsztacie pracy, 
to kilkanaście warsztatów takich ozna- 
cza w sumie tysiące robotników, ozna- 
czą to, że w tych fabryczkach jest wie. 
le spraw robotniczych źle załatwionych. 

W fabryce włókienniczej Hirszberą 
i Birnbaum gdzie zatrudnionych jest 
400 robotników, a aktyw PPR.i PPS li. 
czy 60 osób już 3 miesiace nie było 
wspólnego zebrania członków. 


powodow wn 


jest wj 


śli jednolitego frontu 
eś — to wiecie, towarzysze — ja za | 
cząłbym przede wszystkim szukać 


przyczyny i winy we własnych szere- 
gach nas; Partli, i stwierdziłbym w 
praktyce, jak się zachowują nasi towa. 
rz i ;sze próbują bu- 
dować AE ko jednolity 
front. 


też 
Ja wam r 
grós winy w ka: 


dę eregach na 
mówienia tów. 
Krajowym Zjeź dzie Pols 
botniczej.) 

Te słowa towarzysza Wiesława są 
aktualne ma każdym odcinku gdzie nie 
ma współpracy między PPR i PPS, Są 
równ aktualne w firmie Hirszberg 
i Birnbaum. Wynika to zresztą także z 
wypowiedzi PPRzowców, którzy wi 
tylko przeszkody w montowaniu współ. 
pracy, a nie widzą i nie rozumieją, ż 
trzeba najwiekszym wysiłkiem te prze- 
szkody przełamać. 

Robotniey tak jak niemal wszedzie 
wywiązują się ze swoich obowiązków. 
Plan miesięczny jest wykonany powy- 
żej normy — przeciętnie 115 procent. 
Trzy czwarte zatrudnionych stanowią 
powwdwwwwnwwwwwwywywwye 


ej Par rt 


Towarv przemysłowe dla wsi 


w ramach akcji specjalnej 


ŁÓDŹ, (PAP). — Według danych Centra't 
Zw. Spółdzielni R.P. „Społem”* w ra 
cli specjalnej dla wsl w 


ch ake 


lanc dò placówek 


rozdzielczych do 10 stycznia br towarów prze« 
mysłowych na ogólną wartość ponad 251.000.000 
złotych. 


Największą pozycję stanowią materiały 
włókiennicze, których „Społem* rozdzieliło na 
113.000.000 zł. oraz nawozy sztuczne — 


61.300.000 zł. 
rolniczych wysłana na sumę 35. 


Artykułów żelaznych I maszyn 
00.000. zł, 


Oprócz tego. na akcję specjalm rożdzielono | 


nalte, smary, węgiel 1 koks, worki, sienniki, ar- 
tykuty gospodarstwa domowego, oraz materia 
ły piśmienne na sumę ponad 28.900.000 zł. 

Nie licząc materlałów włókienniczych „Spo 
tom“ przewlozło do różnych magazynów | skle- 
pów spółdzielczych ponad 70.000 ton towarów 
przemysłowych, Na przewóz użyto około 
4.400 wagonów, oraz znaczną Ilość samochó- 
dów ciężarowych, 

Należy się spodziewać, że towary wyżej 
mienione dotrą Jak najszybciej do tych, dla 
których sa przeznuczone — do chłopów pol 
skich. 


Że |botnikom 


Nr 25 


ws ółoraca or janizacji robota czych 


nie ma | kobiety, 


które w  tkalni najbardziej 
przodują w pracy: Janina Janiszewska 
wyrabia 148 procent, Stanisława Frónt- 
czak 147 procent, Bronisława Wojcie- 
chowska 139 procent, Jóżefa G 
ska 139 procent, Kunegunda 

czak 133 procent i jeszcze wiele je A 

Za ofiarną pracę należałoby się to- 
troskliwa opie! Można 
stwierdzić, że chociaż uczciwie i rze- 
telnie pracują zarówno PPR-owcy jak 

PPS-owcy dla dobra ogółu jednakże 
nie ma takich wyników jak w innych 
fabrykach. Do dnia dzisiejszego nie ma 
w fabryce szwalni, ani warsztatu szew- 
skiego i robotnica jeśli nie sprzedaję 
swój.towar premiowy i tak nic sobie 
nie uszyje, gdyż nie jest w stanie opła- 
cić prywatnego krawca. W fabryce nie 
ma żłóbka, ani przedszkola, Nie może 
być "inaczej jeśli działalność obu brat. 
nich partii PPR i PPS idzie każdą SWO- 
im korytem. 

— Źle jest — mówi przewodniczący 
Rady Zakładowej — członek PPS.u, 
tow. Kubiak, Robotnicy całkowicie się 
wywiązują ze swoich obowiązków, a 
my nie. Jesteśmy rozproszkowani. Dla. 
czego tak jest, nikt. pas nie wie, Ot 
po prostu z uprzedze..la, brak zrozu- 
mienia z obu stron”, 

'Tak samo nie potrafią wytłumaczyć 
przyczyny słabej współpracy towarzy- 
sze z PPR-u, 

W najbliższych dniach *w firmie 
Hirszberg i Birnbaum odbywają się wy 
bory do Rady Zakładowej. 

Jest bezwzględną winą komitetów 
dzielnicowych PPR i PPS Widzewa, 
że do dnia dzisiejszego nie zainter 
wały się i nie przy z pomocą towa. 
rzyszom w usuwaniu przeszkód na dro- 
do jednolitego frontu. Jest to prze. 
cież sprawa ważna i pilna nie tyiko dla 
aktywu firmy  Hirszberg i Birnbavm, 
ale dla wszystkich zatrudnionych w tej 


fabryce robotników. B. 


wawer wwa Www wrrr wn 


Listy Czytelników 


Cofmię 


Dziwne, 
w Ghlopsi 


w' id publicystów piszących 
andarze, bądź co bądź umie: 
lacych pisać, zabląkała ostatnio (nr 3 
z dm 20. Ł 46 r.) pami Weronika Wilbik za 

swym artykatom „Nasz i wasz program". 

W artykule tym mowa o wszystkim m 
trochu, najmniej o programach. Program 
PPR=u i obozu okrach bylibyśmy  jel, 
ostatecznie, darowali, ale dlaczego, nomimo. 
zapowiedzi, mówi ona tak mało i niowyraźnie 
o programie PSL-n? Ostatecznie nikt jej do 
tego nie zmusza, ale poco w takim razle pom- 
patyczny tytul? 


im 


Jak już wspominaliśmy, mówi m Weronika 
0 wielu rzeczach, mówi ona o „ataku PPR'u 
na PSL", o wyborach do seimu, o bloku v 
m. o. stosunku PPS-u da Żaławse"ero, 
PPS-u do PSL, PPS- do PPR, PPR do 
PPS I PSL do ZSRR, mów o dokrecłe u 
upaństwowiónki przemysłu i o różnicach w 
podejściu do tego *dekrefu nomiędzy PPR i 
PSL, o reformie rolnej, o różnicy pomiedzy 
upaństwowieniem i usnolecznieniem, o majo- 
mości marksizmu wśród redaktorów „Walki 
Młodych”, o sunku: PPR do ZWM, o kry- 
tycznym stosunku PSL do obecnej rzec 
i o stosunku PPR do tei 
tym mówi ona o programie PSL. 

Prócz tego „mimochodem” omawia autorka 
szereg innych ważnych i aktualnych 
mów politycznych, ekonomicznych, 
nych t psycholocicznych (i to zarówno 
dziny psychologii jednostki, jak 4 z 
Wszystkie te zazadnienia, 2 których każde 
naszym zdaniem, wymaga obszernego potrak* 
towama, s "rex mitorkę ra strzy* 
gwele za jednym zamachem I raz na zaw. 
w artykule dwiustuwerszowym, Nie 
watpli 
niete w myśl. założeń idzowsch 
bytob, 
hy nie dedma trudność: c. 
można zna: wśród 
przewodniej, czyli mówiąc chlopskim językiem 


ara 
horer 


wła 


p 


proble: 


snołecz 


forewości). 


1 roz 


s4 rożstr: 
PSL i 
dobr 
artykul, mie 
sów żadnej nici 


mocodawców. W dy 


wajac 


(raz. 


— całość nie frzyma się kupy. 


Ażeby caly ten galimonas uczynić bardziej 
strawnym, zaprawila ga autorka Jadowita 
śliną, którą starała sle opluć Blok 


Demokratyczny t całą łego twórczość doty 
czasy a ta niewiele pomogło. Wobec te- 
go postanowiła avtorka swoje wypracowanie 
nić bardziej podobnym do „artykała” 1 
nadać mu cechy naukowości W tym celu za- 
opatrzyła p. Wilbik swój utwór w cytaty 
Märk: Iwnina i Stalina, (o których błedna 
zapewne tylko słyszała, ale z poglądami któ- 
rych nle potrafiła sie zapoznać) } przyczepila 
Je ni w pięć ni w d gć do swojego płodu. 
Liczyła prawdopodobnie na to, że przez wkła= 
dane swoich „zlotych myśli” do okładki, na 
którei w'dnieą nowszechnie szanowane nazw- 
ska wodzów klasy robotniczej, skryje swoją 
nieudolność oraz pustkę t falsz swoich tiner: 
deñ, Fałszów tych prostować nie będziemy 
è marksizmu p Witbik uczyć również nie 
chcemy: 

My Jesteśmy ludzie skromni, nie mamy tych 
aspiracyj, co p. Wlbyk I mie zazdrościmy lej 
latrów. My te slimy sie, by za jednym za- 
mathem rozpracować wszystkie problemy 
przez nią poruszone. Zreszłą, Sprawy te są 
czesto watkowane w prasie codziennej 1 ty* 
ytać, aby nie ro- 
autorka zrobiła. 
Jedr"k nie chcemy i me możemy odmówić 
sobte przyjemności zanalizowania chać jet 
go z momentów, które zostały rzez p. V 
poruszone: 

Autorka-żali się gorzko, mając na myślć 
dokrot o upaństwowienia prłemystu: „W po- 
cła, z ia załatwia się nab 
3 ze problemy państwa, byleby me do- 
do głosu narastających si wsi- im 
astal skt PSL-u, w 
zostały na plrmim KRN- ustawy o pod- 
awowym W dla narody”. 


niowej è wystarc 
bić takich . 


omylek 


niecerpliwośi 


owany lab pa: 


(ac 


Po pierws Od «kiedy to PSL jest w. 
łe snym reprezentwdem wsi? Czy tysiace 
delegrtów chłopskich (i to napre clitop: 


skłeh, a nie „małorolni* z Marszalkowskiej à 


ym i spóźnionym 


Nowego Świata) zebranych ma Kongresie 
Stre "twa Ludowego r's nie reprezentuje? 
Czy ponad 60000 PPRzoweów — chlopów. 


naj sych aktywistów wsi, nie nio repre» 
zentuje? 

Po drugie: Jeśli klub poselski PSL storma- 
wał sie tak późno, a nie bezpośrednio „po 
porozumieniu moskiewskim, to H to wy 
łącznie wina samogo PSL=u Wiemy o tym 


z autoratywnego oświadczenia prezydenta 


KRN=u 

Po trzecie: Pomimo, że kluh PSLsu stor- 
mował się póżno, miał on możność wypowie” 
dzenia sie o nrojekcie: Moż waje PSL» 
owcy wykorzystał t mio omie t przy tym 


odstonić swolego Istolnot, licza klasowego, 


+ Ab ‘stow? Dome memu wyjdzie 
tylko `" dobre 

Po czwarte: Ostatnie, le nrzeż to nie 
mniej tne — czy z pow '« togo, że Kub 
poselski PSL nie został ZAS słormawwi 
powinien był naród pol kat z zorgani 
zowaniem Wojska Polskiego, czekać z rale- 
cłem mem zachodnich, czekać z uchwaleniem 
dekretu o | ie Rolnej (co ttórero, jak 


sle zdaje, p Weronika t lej obóz wysuwają 
swoje obh 
tadni 
U na p. 
triotów. 
Kto sie spóźnła na pociag, méch mie na- 


rzeka na to, że koleje chodzę vurikinaln 


le)? 
hyśmy wyglądali, gdybyś 
Wilbik `i nwielbianych pr: 


F-czeka* 
z nią pa- 


Wt Lemie 
pW z 
Wa!ne zebranie b. 
politycznych 
Dni 4 lutego 1946 r. odbe się w 


Warszawie pierwszy Walny Zjazd b. 
politycznych z lat 1939—1945 z ud 
gatów z całej Polski 
ra brała 
okupantem, wybierze 
celu Zwiążek b. wię: 
branie organizacyjno - informacyjne 
b. » jów na dzi stycznia 1946 r, o go: 
17. (5-ta po południu) w sali przy ul J 


ywy 
60 dele 
niów 


(Cegielnianej) 63. 


Nr 


Porady prawne Fu 


W odpowiedzi na liczne zapytania Czytelni- | 
ków — Redakcja „Głosu Robotniczego” zakłada | 

rubrykę porad prawnych. 

Zapyłania należy kierować pisemnie do re- 
dakcji „Głosu Robotniczego” w Łodzi, ul. Piotr- 
kowska 86, dział porad prawnych. 


Nauczyciel w Zduńskiej Woli: 

Wobec niepodania w zapytaniu pot 
dla zorientowania się szczegółów i z uwagi na 
to, że już w najbliższych dniach upływa termin 
zgłaszania roszczeń o zaliczenie czasu pracy w 
jawnym szkolnictwie polskim na terenach oku- 
powanych — informacja nasza ma charakter 
bardziej szczegółowy. 

Na podstawie art. 2 Rozporządzenia Rady 
Ministrów z dnia 24 mają 1545 r. w sprawie 


bnych 


zmiany Rozporządzenia Rady Ministtów z dnia 
19 grudnia 1933 r. oraz na podstawie Rozporza- 
dzenia Ministra Oświaty z dnia 26 czerwca 


1945 r, (D. U. R. P Nr 24, poz. 140) w sprawie 
zaliczenia okresu wojennego do wymiaru upo- 
sażenia nauczycielskiego — zaliczenie obejmuje: 

1. okres pracy nauczycielskiej w jawny) 
szkolnictwie na terenach okupowanych do dnia 
ich zwolnienia spod okupacji, 

2, okres ukrywania się w ucieczce przed za- 
rządzeniąmi w stosunku do nauczycielstwa, w 
związku z jego pracą W zorga! wanym taj- 
nym nauczaniu, represjami okupanta, — w wy- 
miarze pojedyńczym; W przypadkach szczegól. 
nych wymiar ten podwyższony może być o po- 
łowę, 

3, 
nauc: 
przebywania w więzi 


zas pracy w zorganizowanym fajnym 
niu na terenach okupowanych oraz okres 
miu lub w obozie koncen- 
tracyjnym. e trwania okupacii był 
czynny w zorgdn: anym tajnym nauczaniu— 
w wymiarze podwójnym. 

Prace organizacyjne traktowane są na równi 
z pracą mauczycieską. Nauczycielom, pozosta- |, 
jącym w dniu 1 śnia 1959 roku w czynnej 
służbie, a zwolnionym lub nie zatrudnionym 
pr okupanta, zalicza się czas przymusowej 
bezczynności w połowie. 

Czas pracy w niezorganizowanym tajnym 
nauczaniu może być zaliczony w zależności od 
okoliczności i niebezpieczeństwa, na które nau- 
czyciel narażał się — w połowie lub w wymi 
rze wyższym. 

aliczenie w wymiarze wyższym, niż poje- 
dyńcze wymaga zgody Ministra Oświaty. 

Roszczenie o zaliczenie czasu w jawnym 
szkolnictwie polskim na terenach okupov 
winno być zgłoszone przez nauczycieli, pozosta 
jących w czynnej służbie w szkolnictwie pań. 
stwowym lub publicznym droga służbową do 
dnia 27 stycznia 1946 r. 
ypadkach zasługujących na szczególne 
nienie Minister Oświaty może zezwolić 
atrzenie roszczenia, zgłoszonego po u- 
pływie wymienionego terminu. 


Buchalter zatrudniony w prywałnym przedsię- 
biorstwie handlowym. 

Na podstawie Dekretu z dnia 29 września 
1945 r. o zmianie Ustawy z 16 maja 1922 roku, 
o urlopach dla pracowników. zatrudnionych w 
przemyśle I handlu (D. U. R P. Nr 43, poz. 238) 
— przez dni urlopu należy rozumieć dni robo. 
czę, do dni urlopowych nie wlicza się nici 
i dni świątecznych, 

Urtopowany otrzymuje za każdy dzień urlo- 
pu wynagrodzenie takie, jakie otrzymałby, gdy- 
by w tym dniu był zatrudniony. 


Ob, Stanisław Błażejewski 

Na podstawie Dekretu z 6 czerwca 1945 r. 
0 mocy obowiązującej orz wych, w 
nych w okresie okupacji niemieckiej na te 
(DU: RP. 
Nr 25, poz. 151) — wyroki i inne orzeczenia, 
wydane podczas okupacii, przez sądy niemiec- 
kie, są nieważne i pozbawione skutków praw- 
nych, Wszelkie wpisy hipoteczne i rejestra na 
zecz obywateli niemieckich, bsób narodo- 
wości niemieckiej ulegają wykreśleniu w każ 
dym czasie z urzędu lub na wniosek osób in- 
teresowanych, 
Sor cywilne lub karne, wszczęte w są. 
ie polskim, a następnie przeniesione do sadu 
niemieckiego, będa w dalszym ciągu prowa: 
ne przez sądy polskie. począwszy od ostatniej 
oc przeprowadzonej przez sad polski. 

Jednakże postępowanie przed sądami polski- 
mi w okresie okupacii na terenie b. Guberna- 
torstwa Generalnego i wydane przez te sądy O- 
rzeczenia są ważne 

Jeżeli orzeczenie sądu polskiego w sprawach 
cywilnych lub karnych oparte zostało na prze- 
pisach, wydanych przez okupanta lub z pomi- 
nięciem przepisów polskich albo zapadło w 
szczególnych. wywołanych wojna lub okupacją 
okolicznościach, które pozbawiały stronę swo- 
body działania w sprawie można żądać 
wznowienia postepowania Wniosek taki należy 
ć przed upływem foku od dnia przejścia 
Państwa na stopę pokojową Datę przejścia 
Państwa na stope pokojową oznaczy rozpo- 
nie Ministra Sprawiedliwości, 


i urzędnika w czasie jego 
czynności wrzędowej 100 Z od osoby, u której 
dokonywany był opis — „Za fatygę” — nawet 
bez żadnej 7^ strony urzednika inicjatywy w 


tym kierunku i już po dokonanym opisie, jest 
przestępstwem, przewidzianym w art. 290 par. 1 
Kodeksu Karnego, zagrożonym karą pozbawie- 
nia wolności do lat pięciu. 

Na mocy Dekretu z dnia 16 listopada 1945 
roku przestępstwo to, o ile zostało popełnione 
po dniu 17 grudnia 1945 roku podlega postępo- 
waniu doraźnemu. 


Stałv czytelnik: 

Do budynków uszkodzonych 
łań woiennych, i gruntownie wyr 
po wrześniu 1944 roku pi 
jego koszt, nie stosuje 
» komisiach mieszkaniowych. 


ia. 


wskutek d 
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czło! 


ji domu. że wymieniony jest 
członek rodziny niodzie nie 
muje sie wyłącznie wosnodpr. 
Zaświadczenie musi bi 
dczone przez administrację 


i Metalow 


ów, to typ sta- 


tokarni 
dzcie towarzyszu, 
Metalowców 


o dzia- 
Przede 


m okre 


ta muszę 
robotnicy po prostu wy- 
Natychmiast po wycofa 


abrykach Komitety Fabry- 


ze Związku. który wów- 
ie istniał nasterenie Łodzi. 
prostu kierowali sie an- 
oświadczeniem 1918 róku, 


WOW wyp 


oracao: 


nicze na miesiąc luty 1948 r. | 
e za zwrotem Ill kupony reje. 
żywnościowej wyrównawczej 
siąć styczefi — luty 1046 (na 
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tym firmy winny pobra 
„wymienione kupony. Ku- 
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no 


kładową. 


rodziny m 
specjalna Jiste imienną i z. 


botników tego rodzaju organa robotnicze 


dla. przejmowania władzy nad fabrykami, 
Te Komitety Fabryczne uruchamiały fa- 
bryki i wyznaczały kierownictwo. Inna 
kwestia. że przedwojenni członkowie 
Związku wiedli tu prym, u gadniając 
między sobą sposób postępowani 
właśnie, jak Rachow: Biskup: 
ta od Johna, starzy związkowcy meta- 
lowcy, nadawali ton i robili, co trzeba 
było wtedy robić. To byli faktyczn 
nierzy i zał 
że tak powiem, 

pierwsze k jne? 

Zwołaliśmy 'pierwsze zebranie w sali 
Domu Z u Zawnławeqo. Przybyło 


bardzo niewielu — około 50-ciu. Wybra. 
liśmy Komisję Organizacyjną. 
wiła sobi i Z 


na miesiac "ufv_ rb. 


cowniczego należy w imię, mazwisko i 


adres posiadacza biletu, a prawd: danych 
potwierdza administracja firmy pieczęcią I 
podpisami. rotnej stronie biletu dla 
cz'onka rodziny nałeży wpisać imię, nazwisko 
f adres pracownika i członka rodziny. a praw- 


admini- 
isem, Korzysta. 
ladać odpowiednie 


dziwość danych pot 
stracja firmy pieczęcią i p 
jący z biletu powinien po 


dokumenty osobiste, stwierdzające tożsamość 
osoby, ponieważ będą przeprowadzane kon- 
trole. Bilety bez podpisu firmy j pieczęci nie 
bedą honorowane i odbierane przez kondukto- 
rów. 

Biletów nie wolno odsteoować osobom in- 
nym. Za wsze się odgo. 
wiedzialnymi adr Rady Zar 
kładowe. 

Bilety rodzinne nale 

śnie z pracowniczymi, i dodat- 

Jawane: nie beda 
y firm pryw 


z bile 


kotejo: otrzy 
kup aca stycznia rh, karty żywnoś- 
ciowej MK. 
Sprzedaż biletów na punktach daży 
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do 5 lutego rb. Pa tym terminie bilety sprze- 
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Za Zarząd Koła 
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DZIECI 


Kupon zastępczy 
Nie chcąc nikogo pozbawiać udziału w 
losowaniu w związku z akcją premiową 
„Głosu Robotniczego“ i biorąc pod uwagę 
iż niektóre dzieci czytelników mogły prze 
oczyć lub zapomnieć wyciąć jeden z ko- 
lejnych kuponów akcji premlowej, zamie- 
szczamy w dnia dzisiejszym 
KUPON ZASTĘPCZY 
który będzie zaliczony za każdy brakują- 
cy numer kolejny. F 
Komu brak więc jednego z dotycheza- 
sowych kuponów, powinien wyciąć I uzt- 
pełnić brakujący kuponem zastępczym. 


TEZY EZ, ETER FT 
AKCJA PRENIOWA 


DŁA DZIECI CZYTELNIKÓW 
„GŁOSU ROBOTNICZEGO” 


UPON 


| trafi rozw 


Trzeba przyznać, że zadanie swoje wy: 
pełniła, rozwijając bardzo ożywioną dzia- 
łąlność. Już na następne zebranie, zwoła- 
ne po pewnym czasie, przybyło przeszło 
tysiąc metalowców. Wybraliśmy wów: 
czas Zarząd, któremu Komisja przekaza. 
ła wszystkie prace. 
Odtąd datu gwałtowny wzrost 
ci członków, choć stan zatrudnienia 
przemyśle metalowym jest ciągle je- 


€ w bardzo płynnym stanie. Sprawy 
aprowizacyjne nie były wówczas regu- 
lowane i częste były wypadki porzuca- 
nia pracy nawet na okres kilkunastu dni 


dla wyjazdów na wieś po żywność. 

— W marcu mamy już około 3.000 
członków. Pomimo tego Związek nie 
miał żadnych wpływów pieniężnych, bo, 
nie mając zorganizowanej księgowości, 
| nie mógł pobierać składek, Funkcjonaru- 
sze związkowi pracują w tym czasie su- 
pełnie bezpłatnie, bez nadziei na szybkie 
uregulowanie ich uposażeń. Mimo to za- 
działalności Związku rozszerza się 
z „dać a na dzień, W kwietniu organizuje- 
my pierwsze świetlice: u „Bauma“, „Bu- 
sza“, w Elektrobudowie“ „Johna“, 
„Millera į Seidla“ oraz u „Brauna“. Or- 
ganizujemy również kursy na kierowni- 
ków fabryk, by wakujące miejsca obsa- 


dzić robotni 

— W maju mamy już 4 tysiące człon- 
ków. Jest to okres: walki o umowę zbio- 
rową. Sprawa przeciąga się. Umowy są 
awierane i zrywane., bo nie wytrzymują 
próby życia. Powstaje ogromna różnoro- 
fność w sta riv 
Ciężki to bvł dla Związki 
śmy stracić swój autorytet i zaufanie 

Ad metalowców. 

Że tak się nie stało, świadczy to'o 
wysokiei iadomości robotników-=me- 
talowców. -y 


W lipcu mamy 120 zarejestrowanych 
"dnionych, z czego 
zadeklarowanych członków. 
Dochód ze składek członkowskich łącz- 
nie z poprzednimi wynosi 
74.648 złotych. 

W grudniu mamy 6.070 członków. 
których składki wynoszą 79.570 zł. 

— Jaki okres uważacie za najtru- 
dniejszy w pracy Związku? 
My mamy zawsze trudny okres. 
W przemyśle nietalowym działa prawie 
20 zjednoczeń. Prócz tego niektóre fa- 
bryki należą do poszczególnych mini- 
To ogromnie uirudnia pracę. 
Związek nie ma możności szybkiego ko- 
munikowania się ze Zjednoczen ami. a w 
razie potrze hy, nie może wywierać bez. 
a więc skuteczn jszego na- 
ku, bo Zjednoczenia są rozrzucone po 
ałej Polsce. | 

— Często, gęsto braki surowców da- 
ją nam się mocno we znaki. Wprawdzie 


kładów i 7.500 


5. tysięc 


miesiącami 


ton nas. sprawa — surowce, ale 
przecież Związek nie może patrzeć spo- 
kojnie, gdy jakaś fabryka stoi z braku 


ich. 
«— Czy wiele zatargów mieliście na 
terenie metalu w Łodzi? 


— Nie, niewiele. to 


przeważnie 


drobne, które widowaliśmy ku 
zadowoleniu robotn ków. Mieliśmy rów- 
nież i poważniejsze, jak na przykład u 


Johna z powodu nierealizowania punktów 
premiowych. równie. pomyślnie załat. 
wiony przez Związek. 
Jeżeli chodzi o sprawę punktów 
w ogóle „to niewątpliwie poprawi ist. 
iejacy stan rzeczy, wprowadzenie iedno- 
h premii pieniężnych. Wtedy „pun- 
przestaną być punktami zapalnymi. 
— Metalowcy — kończy tow. Górski 
— to element wysoko uświadonyory i 
dlatego Związek ma przekonanie, że po- 
ć wszystkie zagadnienia, 


jakie bedą się wyłaniały, bo sami robnt- 
nicy wykazują maksimum dobrej 
po temu. 


woli 


przyszłość śmiało. 
liwie z honorem wy- 
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Ze sportu 


GŁOS ROBOTNICZY 


Przedstawiamy przyszłych mistrzów 


Pokłosie „Pierwszego Kroku Bokserskiego” 


W ciągu tygodnia w sali Domu Robot- 
niczego przy ul. Przędzalnianej, odbywa- 
ły się wieczorami „walki eliminacyjne 
„Pierwszego Kroku Bokserskiego" 
nizowanego dla młodych adeptów pię 
stwa, przez Łódzki Okręgowy 
Bokserski. 

Młodzież łódzka stawiła się na ringu 
licznie. Wpłynęło około 100 zgłoszeń, w 
ringu walczyło 85 zawodników. Poziom 
był różny. Nie brak iednak było walk 
ciekawych i stających na niezłym już po- 
ziomie. 

Najliczniejszym  „dochówkiem* mógł 
się poszczycić ŁKS. Do turnieju zgłosił 
aż 53 młodzików. Zjednoczone było re- 
prezentowane przez 23 a „Wi-Ma* przez 
9 zawodników. Największą ilość pierw- 


zora 
iar 
Związek 


Kina 


„Polonia” (ul. Piotrkowska 67) nTęcza” Ke 
Piotrkówska 108) „Czekaj na mn isla” 
(ul. Przejazd 1) „Adria* (ul. Marsz, Stalina 2) 
|". „Bałtyk* (ul. Narutowicza 20) 
(ul. Przejazd 2) — Nieuchwytny 
„Stylowy” (ul. Kilińskiego 123) — 
„Włókniarz* (ul. Zawadzka 16) 
Legionów 2-4) — „Wielki walc” 


„Jenny”. 
„Hel* (ul, 
„Robotnik” (ui. Kilińskiego 178 


my się”. „Tałty” (ul. Sienkiewi 
„Przedwiośnie, (ul. Żeromskiego 74-76) — 
"Cztery serca”. „Rekord” (ul. Rzgowska 2) — 
„Pani minister tańczy”. „Bajka” (ui. Francisz 
kańska 51) — „Niesforna dziewczyna”. „Wol- 
ność” (ul. Napiórkowskiego 16) — „Subretka™ 
„Roma” (ul. Rzgowska 84) — „Jaśnie Pan Szo- 
der" „Zachęta” (ul, Zgierska) — „Pieśniarz 
Warszawy”, „Muza” (Ruda Pabianicka) -- 


„Testament profesora Wilczura”. 


szych miejsc zdobyli wychowankowie KS 
Ziednoczone (4), na drugim miejscu upla- 
sował się Ł. K.S, (3) i na trzecim 
„Wi-Ma* (1). 

W poszczególnych wagach pierwsze 
miejsce zdobyli: w wadze papierowej Ku- 


„olczyński myśli 0 


Doskonały nasz bokser, mistrz Euro- 
py w wadze półśredniej Kolczyński, któ- 
ry po powstaniu w Warszawie został wy- 
wieziony do Niemiec, powrócił niedawno 
do kraju. 


biak (ŁKS), w muszej Kargiel (Zjedn.), w 
koguciej Stolecki (ŁKS), w piórkowej Ro- 
galski (Zjedu), w lekkiej Kazimierczak 
(Ziedn), w półśredniej Kukulak (Ziedn), w 
średniej Gertner („Wi-Ma”), w półciężkiej 
Błotnicki (ŁKS.). 


powrocie na ring 


Obecnie Kolczyński mieszka na Pradze 
i jak nam oświadczył bawiący w Łodzi 
Czortek, „Kolka“ ma zamiar w naibliż- 
szym czasie wznowić treningi. 

Kolczyński czuje się dobrze i waży o- 
becnie 78 kg. 


Konsumenci prądu! Uwaga! 


Celem dokonania naprawy uszkodzonego kotła wysokoprężnego zachodzi ko- 


nach od 7 rano do 8 wieczorem. 


i| niegzność : zmniejszenia obciążenia Elektrowni Łódzkiej na okres kliku duj w godzi- 


W tym celu wyłączone zostaną następujące dzielnice: 

w piątek, dnia 25 stycznia 1946 r. dzielnica leżąca na wschód od linii przebie- 
gającej ul, Piotrkowską od Placu Reymonta, Biskupa Tymienieckiego, Przędzalnia- 
ną, Armii Czerwonej, Zagajnikową do Pomorskiej, 


oraz miasta: Rzgów, 
w sobotę, dnia 26 stycznia 1946 r. 
biegającej ul. Srebrzyńską, począwszy od 


Konstantynów, Aleksandrów i Pabianice. 


dzielnica leżąca na północ od linii prze- 
ul. Orzeszkowej, uł. Ogrodową, Północną, 


Źródłową, Pomorską do toru Kolei Obwodowej i dzielnica leżąca na zachód od li- 
nii przebiegałącej nl. Towarową począwszy od ul. Długosza, Kopernika, Żeromskie- 
go, Radwańską, Wólczańską do ul. Nad Jesienią, oraz miasta: Głowno, Brzeziny. 


Koluszki, Ozorków, Łę: 


Dr. med. E. MIKULICZ 
Jekarz-dentysta ze Lwowa, specj 
czeniu chorób dziąseł | jamy 

T 


ustnej, ul, Za- 


Dr. med. MARJĄ WILKOWA 
choroby oczu 
przyjmuje od 4 — 6-e| 
Świętokrzyska 6 m, 5, tel 179-80 


NAWA" "Różne [IMIM 


DNIA 18 STYCZNIA wyszli dwaj chłopcy z 
ei klasy Gimnazjum Kupieckiego w Głownie 


w le- |ą 


\ DROE 
ŁYŻWY z butami 


go.14 (Chojny) Ko 
CHEMIKALIA wszelk 


NE| 


sprzedam. Malezewskie- 


ykuly malarskie, 
kupuje-stale firma „T 
wi 16, tel, 133-50. 


[MMI Zzofiarawanie nracy II 


BIEGŁĄ MASZYNISTKĘ zatrudni Centrala 
Zbytu Porcelany, Fajansu i Wyrobów Szkła- 
tych w Łodzi ul. Zawadzka 5. Zgłoszenia z 
ofertą i życiorysem do Wydziału Personal- 
nego. 


POSZUKUJE uczciwej kobiety do pracy do- 


t nie wróci 1) Stanisław Czekaj: wysoki| mowej. Warunki bardzo dobre. Zgłoszenia 
blondyn. ubrany w długi szary plas: pod | Południowa 50 

spodem k „ czapkę brązową, (pilotka) W|ZEG. ma a 
sznurowanychi trepkach, 2) Oraś Franciszek: | zapa EMISTRZ A jubiler potrz Łódź, 


niski blondyn, ubrany w długie palto, skórza- 
ną pilotkę i sznurowane buty. Kto wie coś- 
kolwiek o wyżei wymienionych chłopcali, pro- 
szony jest o podanie wiadomości; Komisariat 
M, O, w Głownie k/Łowicza. 


UWAGE! Zdjęcia legitymacyjne, wykonuje 
b. szybko: Zakład fotograficzny A Piotrow- 
ski. Łódź, Wolności 6. 


OSTRZYMY: łyżwy, nożyce krawieckie, c 
gi, instrumenty chirurgiczne. Szlifiernia, Ki- 
lińskiego 103, 


POSZUKUJĘ wytwórców i dostawców mate- 
riałów krawatowych. Wytwórnia krawatów. 
Henryk Goclaw. Andrzeja 2. 


ARTYSTYCZNA cerowni: 
Łódź 
POSZUKUJĘ materiały krawatowe, ` 
wszelkiego rodzaju bieliźniane 
koszul i krawatów, 
157-07. 


Janiny Retmańczyk, 
Zawadz ka 14 (wejście od AAEE 


oraz 
Pracownia 
Piotrkowska 136. telef. 


PRZYBŁĄRAŁ cię pies wilk mieszaniec, ciem 
no-szary, Odebrać można. Zduńska 7 Wanat 
Stefan. 


FOTOGENICZNI są Wszyscy! gdy się foto- 
grafują w Foto Atelier H Śmigacz, Fotograf 
filmowy, Piotrkowska 6 


zgłaszać się listownie lub osobiście, Łódź, 
Piotrkowska 169, Świerk. 


WYKWALIFIKOWANE krawcowe na suknie 
4 okr hafciarka reozna, maszynowa na 
bębenkową maszynę, dziewczynka starsza, 
kobieta do posługi potrzebne — Kflińskie- 
go 61, m 4. 


WOJEWÓDZKI Cech Tkaczy, Dziewiarzy i 
Pończoszników, Łódź, ul. Poludniowa 11 pokój 

zawiadamia iż |. 2, 46 upływa termin skla- 
o karty rzemieślnicze, Po term 
aty prowadzone anonimowo będą li- 
kwidowane, Zarząd. 


(MW Zagubione dokumenty (I 


ZGUBIONO kartę repatriacyjną i zwolnie- 
nie z wojska amerykańskiego Giernadowi- 
cza Jana. Kilińskiego 131/8 


POSZUKUJEMY dobrych majstrów tkackich 
Pensja wg umowy. Warunki do omówienia 
na miejscu, Państwowe Zakłady Włókienni 
cze dawn. A. Horak w Rudzie Pabianic! 
Tamże poszukiwani wykwalifikowani tka- 
cze. 

UNIEWAŻNIA się zgubioną legitymację 
szkolną 31/g, Kasztelana Mirosława 
ZGUBIONO legitymację z Urzędu Zatru- 
a Forysiaka Józefa, Górna 10/5. 


UNIEWAŻNIA się zgubioną legitymację 
PPR. Kwiatkowskiego Antoniego. 


GROMNICE, świece kościeln 
lędowe, Kalendarze 
we. Wytwórnia Dewoc'r"a 
ki, Łódź, Sienkiewicza 49 


MN Kupno 


srrzeńsż MII 


KUPIĘ okazyjnie syp'alke w dobrym stan 
Piotrkowska 92 m. 67. 


MASZYNY 
no — Sprz 
nież uszkod. 


tony uozs !thsrem 


CENY OGŁOSZEŃ Drobn+* 


za wyra: 


ZGUBIONO palcówkę na nazwisko Kied- 
z jej Heleny, Gdańska 83/3. 


NO palcówkę i kartki żywnościo- 


ZGURTONO zjasowe zaświe 
ci Fortaka Władysława. Głęj 


lina, zam. 


w Łodzi 
stonade d 
tvma 


ene dokumenty 


5 zł inna ogłosz 


ajo godz. 


we Sadłowskiej Krystyny, Paradna 98 (Choj-| 
| 


Zjedńoczenie Energetyczne 
Okęgu Łódzkiego 
Elektrownia Łódzka 


TEE EE T E 
BRONISŁAW PLAM 


obecnie w Anglii, poszukuje rodziny i przy 

jaciół. Iniormacje u ob. Prackiej „Głos 
Robotniczy”, Łódź Piotrkowska 86. 

O o 


PRZYBORY SZEWSKIE 
KOŁKI i KOPYTA RAABEGO 
w każdej ilości 
Ceny niskie 

152-05, 


Łódź, Cegielniana 25, tel. 


MARCHEW-5 Z4. za 1 Ka. 


do nabycia w każdej ilości 


w Państwowej Centrali Handlowej 
PIOTRKOWSKA 82, TEL. 163.23 
magazyn Wólczańska . 143 


WIECZÓR EU CZCI BOLESŁAWA PRUSA 

Dnia 26 stycznia 1946 r. o godz. 18-ej w 
gmachu Sądu Okręgowego w Łodzi (Plac 
Dabrowskiego 5) sala I Zarząd Okręgowy 
Związku Zawodowego Pracowników Sądo- 
wych urządza wieczór ku uczczeniu 100 
letniej rocznicy urodzin Bolesława Prusa. 
Łeskawy udział wezmą: prof. Tadeusz Sie- 


jj | fert. dyr. Aleksander Zelwerowicz i słucha- 


cze Państw [nstytutu Szerzenia Sztuki Te- 
atralnej. Bilety w cenie 5 zł. przy wejściu 
na salę. 


UWAGA! ROBOTNICY SZEWCY! 


W niedzielę, dnia 27 stycznia 1946 r. 
10 rano w Sali Domu Zw. Zawodo- 
wych w Łodzi, ul. Strzelecka Nr. 2, pokój 
316, 

Odbędzie śię zebranie szewców zatru- 
dnionych w Firmach prywatnych, na któ- 
rych będą omawiane sprawy, szewców za- 
trudnionych w firmach prywatnych, 

Stawcie się licznie. Zarząd. 


ZAWIADOMIENIE 


| zarząd Spółdzielni Handlowej Kur 
[skiego w Łodzi ul. Roosevelta 5/9 (Pi 
wszystkich swoich udziałowców, 
w biurze Spółdzelni ul. Pie. 
celem zarejstro- 


Pol- 


dniem 30 
zenie się członków 


rejestracji upływa z 
a, 1946 r. Niezgł 
wymienic 


© |wnosić do Wydziału Tochnic 


j6%, II piętro, pokój Nr.. 


Nr 25 


Teatr, muzyka i sztuka 


TEATR KAMERALNY DOMU ŻOŁNIERZA 

Codziennie o godz. 19.15 komedia Tadeu 
sza Rittnera p.t. „Głupi Jakób" w wykona- 
niu zespołu kameralnego D.Ż. Udział piorą: 
Ludwik Sempoliński, Michał Melina, Maria 
Kaniewsba, Zdzisław Relski, Hanna Bielicka, 
Janina Draczewska, Barbara Norwetówna, 
Jan Kochenowicz, Adolf Chronicki, Jerzy 
Duszyński, Reżyseria: Michał Melina, Deko- 
racje: St, Luckiewicz. W niedzielę i święta 
dwa przedstawienia: o godz. 1615 į o 19,15, 


TEATR W, P. 
Codziennie „Wesele Figara” Beaumarchais 
z Romanówną i Damięckim w rolach Zuzanny 
i Figara. W niedzielę o godz. 15 „Osłrożnie, 
świeżo malowane” Fauchois z. Jackiem_Wosz- 
czerowiczem w roli głównej. Reżyseria Edmun- 
da Wiercińskiego. 


TEATR POWSZECHNY TUR 

Codziennie o godz. 19.15 „Świerszcz za ko- 
minem” Dickensa, w reżyserii Stanisława Da- 
czyńskiego, z nawą ilustracją muzyczna Mie- 
czysława Mierzejewskiego. Obsada: Billing, 
Czengery, Hanin, Takubińska, Karpińska, Bo- 
gucki, Borowski, Maliszewski, Pągowski, Pie- 
traszkiewicz i Szubka. Dekoracje i kostiumy 
Stanisława Cegielskiego. W niedzielę dwa 
przedstawienia „Świerszcza za kominem” o 
godz. 16 i 19.15. j 


WIECZORKI ARTYSTYCZNE TP2. 


Towarzystwo Przyjaciół Żołnierza, w sal - 
własnej przy ul. Piotrkowskiej 97, urządzi 
Wieczorki Artystyczne cieszące się wielkimi 
sukcesami nadzwyczajnymi przy. wypełnionej 
po brzegi sali, na które składają się: dosko- 
nały montaż humoru, tańce. pieśni i Świetna 
gra całego zespołu, udział sbiorą ska, Gole, 
Śpiewakowska, Ci ski, Rejski, Saniewska I 
inni, przy fortepianie Grzegorz Sielski, Wie: 
czorki odbywają się w piątki, i w soboty o 
godz a w niedzielę i święta o godz. 10 
i 19.15. 


KONCERT W ŚWIETLICY GEYERA 

Dzial Kulturalno-Oświatowy przy Świe- 
tlicy Robotniczej „Gzyer” pracuje i w tym 
roku bardzo intensywnie. W nadchodzącą 
niedzielę świetlicowe Sekcje Kult..Ośw, 
organizują dwie imprezy: Koncert i przad: 
stawienie teatralne. Poza tym dany będzie 
Poranek dla dzi Szczegóły dotyczące 
powyższych imprez będą leszcze podane 
do wiadomości ogółu zainteresowanych, 


KOMUNIKAT 

Wkrótce ogłoszona zostanie 
subskrypcja pożyczki wewnętrznej, 
wy z której przeznaczone będą w całości na 
osle Odbudowy Kraju. Z uwagi na pilne po 
trzeba Państwa w tym zakresie Kasy Urzę- 
dów Skarbowych już obeonie przystąpiły 
do przyjmowania przedpłat na pożyczkę W 
związku z rozpoczętą akcją sprzedaży kar! 
rejestracyjnych dla przedsiębiorstw. | zajął 
na rok 1946, Izba Skarbowi 


OGŁOSZENIE, 
Zarząd Miejski w Łodzi, Wydział Tech: 
niczny, Oddział Ruchu Drogowego podaje do 
wiadomości firm prywatnych orat insty- 
tucji użyteczności publicznej, jak: Łódzkie 
Tow. Elektryczne Sp. Ake, KEŁ, ŁWEK,D. 
P.A.ST, Gazownia Miejska, Wydział Kanali- 
zacji i Wodociągów | t p. iż przed rozpor 
częciem robót na ulicach miasta należy 
zwracać się po zezwolenia na zajmowania 
chodników względnie jezdni do Zarzadu 
Miejskiego, Wydział Techniczny, Oddział 
Ruchu Drogowego, ul. Piotrkowska N. 64, 
Łódź, dnia 23 stycznia 1946 roku. 
Zarząd Miejski w Łodzi. 


publican 
wpły- 


OGŁOSZENIE 
Zarząd Miejski w Łodzi — Wydział Plan 
tacyj ogłasza przetarg ustny na sor? 
6-ciu wołów, który odbedzie się w s!urze 
Wydziału Plentacyj, ul. Piotrkowska 17, w 

dniu 28.1,1946 r, o godz, 12-ej. 
Przystępujący do przetargu zobow'a: 3) 
są do zło: s w dnit przetargu do qodz. 


1130 w kasie Wydziału Plantacyj wadium w 
wysokości 10.000 zł, 
Woly do obejrzenia w Parku Pon'stow- 


skiego ui. Żeromskiego 117, (2) w Parku Eu- 
dowym, ul, 11-go Listopada 131, (2) | w 
Szkótkach TI (Zdrowie) ul, Krzemieniecka 28 
[2) 


Łódź dnia 23 stycznia 1746 roku. 
Zarzad Miejski w Łodzi, 


PRZETARG 

Zarzad Bratniej Pomocy Studentów UŁ 

ogłasza przetarg na urzadzenie biura w lo- 

kalu przy ul. Stefana Jarżcza 7 m. 5. Oferty 

składać w Sekretariacie BP w: Łodzi, ul. Ste- 
fana Jaracza 7, m 5 w godz. od 9 — 14 


OGŁOSZENIE 
Zarząd Miejski w Łodzi podaje do wia* 
domości wszystkich zajmujących chodniki 
pod kioski, szatki, spi ż kwiatów itp., że 
opłaty za użytkowanie 


działu Ruchu Drogowece ul 
Jaś w qoi 
do 12 w terminie od 20 do 30 każ 
siąca, z góry za nzstenny 

na! 


tę posiadanego 


panien 
szpalta poza t3* sier 
droże 


Wydawca: 


Woj. Komite! PPE w Łodzi 


' todz Piotrkoweka 26 Tel: 


254-211 Drukarnia čaki 


„Saiążka” D-08067 


Gra! Spóidziejni Wyd 


